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NOWA

K u n  s a S  r e t a ;  s u m
^T e le fo n e m ) .

Lwów, 13 grudnia.
Subkom itet, w ybrany z łona subkom itetu 

„geom etrycznego", obradował wczoraj przez ca­
ły  dzień w nam iestnictw ie, a  mianowicie od go­
dziny 10 rano do 2 po południa i od godz. 4 
po południu do 8 wieczorem.

•Tak wiadomo, subkom itet ten miał się zająć 
nłożeniem okręgów dwumandatowych, b iorąc za 
podstaw ę liczbę 18, zaproponow aną przez pro­
je k t rządowy. Tymczasem poseł G ł ą b i ń s k j i  
oświadczył, że przychodzi z zupełnie nowym 
projektem , k tó ry  zwiększa jeszcze pas okręgów 
dwumandatowych, i to w ten  sposób, że przez 
przydzielenie części ludności z okręgów k a ta ­
stralnych sąsiednich wlicza około 170.000 lud­
ności polskiej, tak , aby w okręgach dwuman- 
datowyck znajdowało się 33 prc. rzym skich k a ­
tolików.

Na to U k ra :niec poseł R o ż a n k o w s k i  o- 
świadczył, że je s t to zupełnie nowa propozy­
c ja , a subkom ket miał wdaściwio radzić tylko 
nad przedłożemem rządowem, a  nie ma pełno­
mocnictwa do b ran ia  udziału w obradach nad 
tą nową propozycją. Z tego powodu nie mógł 
by brać udziału w dalszych obradach.

Przedstaw iciel rządu wiceprezydent G r o ­
d z i c k i  oświadczył, że ta propozycj a nie sprze­
ciw iałaby się żądaniom ruskim, ponieważ man­
daty  będą zapewnione.

Poseł S t r o ń s k i  imieniem centrum  proponu­
je, aby  jeden katastra ln y  polski okręg w pół­
nocne.1 G alicyi ze 120.000 ludności douczyć do 
dwum andatowych okręgów, coby miało ten  sku­
tek, iż procent ludności polskiej podniósłby się 
z 25 na 50. Za to na południu tego pasu ok rę­
gów dwnm andatcw ych proponuje wyłączenie 3 
do 4  mandatów polskich.

.P o se ł K o ż a n k o w s k i  oświadcza, że i na tę 
propozvcyę zgodzić się nie może, gdyż w ogól­
ności idzie o zwężenie pasa dwumandatowych 
okręgów a nie rozszerzenia go.

Na tem ayskuayę zakończono, poczem poseł 
G ł ą b i  ń s k i  udał się do Sejmu celem zdania 
spraw y pełnemu komitetowi geometrycznemu z 
przebiegu posiedzenia.

Komitet geometryczny przyjął do wiadomości 
sprawozdanie i oświadczenie posła Głąbińskiogo.

D zisiaj o godz. 3 popołudniu subkom itet bę­
dzie dalej obradował a o godz. 7 wieczorem 
będzie mógł przedłożyć pełnemu kom itetowi g e ­
ometrycznemu pozytywne spiaw ozdam e.

F  o m i s y a  d l a  r e f o r m y  w y b o r c z e *  
z b i e r z e  s i ę  p r a w d o p o d o b n i e  w n i e ­
d z i e l ę .

Z oświadczeń posłów ruskich i polskich w n‘o- 
skn ją  tu ta j, że spraw a reformy wyborczej nie 
stoi źie i że w każdym  razie przed środą kwe- 
s ty a  spraw y reformy wyborczej będzie zade­
cydowaną.

Lwów, 13 giudnia. 
K l u b  L e w i c y  s e j m o w e j  zwołany został 

t r  posiedzenie na niedzielę godzinę 10 rano.

m y ś l  k i l k a k r o t n y c h  n c ł i w a ł  K o ł a  
p o l s k i e g o .

Komisya przyjęła z zadowoleniem do wiado­
mości, iż ministerstwo handlu zarządziło w ysła­
nie kilkunastu inżynierów dla przeprowadzenia 
zdjęć terenowych na przesfrzeń przyszłego ka 
nału W is ła—Dniestr, a mianowicie dla osta te­
cznego rozważenia kwestyi zasi\an:a kunami 
wodą, oraz ustalenia niwelety kanału na przej­
ściach przy dzmlach wód i przy krzyżowaniu 
się rzek z t ia są  kanału.

Samorząd u  Królestwie Palikiem.
(Tclegr.  ®A?. Reformy").

P etersb u rg . J a k  dzienniki donoszą, posłowie 
D e  m e z o n  k o  i S a w i e n k o  onegdaj mieli 
praw ie dwugodzinną rozmowę z prezydentem rni- 
n istiów  K o k o  w c e w e m .  W ciąg u  tej rozmowy 
poruszono spraw ę ostatniego głosowania w ma­
dzie państwa.

K o k o w e e w  oświadczył: Cokolwiek się po­
wie o glosowaniu i o dyskusji, k tó ra  poprze­
dziła głosowaaie, pamięć Glolypraa i jego rady 
są rai o wielo droższe niz to może niektórzy 
sądzą. S t o ł y  p i n  c h c i a ł  w k w e s t y i  p o l ­
s k o - r o s y j s k i e j  w e j ś ć  n a  n o w ą  d r o g ę  
a j a  u w a ż a m  z a  s w ó j  ś w i ę t y  o b o w i ą  
z e k  w y s t ę p o w a ć  w o b r o n i e  j e g o  p r o  
j e l i t u  o r e f o r m i e  a d m i n i s r a c y i  m i e j  
s k i e j  w K r ó l e s t w i e  P o l s k i e m  i w o - 
b r o n i e  t e g o  s a m e g o  p r o j e k t u ,  k t ó r y  
p o w s t a ł  z a  c z a s ó w  m o j e g o  w s p ó ł p r a  
c o w n i c t w a  z e  z m a i ł y m .

Członkowie Koła polskiego w Kadzie pan&twa 
i w Damie odbyli onegdaj wsDÓlaą naradę. Po­
stanowiono nie czynić żadnych dalszych konce- 
syj i g ł o s o w a ć  p r z e c i w k o  z m i a n i e  
p r o j e k t u  p r z e z  R a d ę  p a ń s t w a ,  p o n i e ­
w a ż  p r o j e k t  w b r z m i e n i u  D u m y  p a ń  
s t w o w e j  m u s i  b y ć  u w a ż a n y  z a  m i n i ­
m u m  t e g o ,  n a  c o  P o l a c y  m o g l i  s i ę  
z g o d z i ć .

P e te rsb u rg . R ada państw a u c h w a l i ł a  p r o ­
j e k t  s a m o r z ą d u  w K r ó l e s t w i e  P o l ­
s k i e m  z n a c z n a  w i ę k s z o ś c i ą  g ł o s ó w .  
Przeciw  głosowali lew ica i Polacy.

R adą państw a uchw aliła jednogłośnie odosła- 
nie projektu do komisyi pojednawczej.

Kongres ludowo&w.
(Telefonem ).

Rzeszów, 13 grudnia.
N a dzisiejszy kongres ludowców przybędą do 

Rzeszowa m inister Długosz, oraz posłowie: \.n- 
germ an, Siały, Bojko, Jachow icz, Jed y n ak , Rę- 
dzior, Sredniaw ski, R e j, Kueben bauer, Tetm a­
jer. S tapiński, Bomba i w. i.

O brady będą poufne.

rogi wodne w Giilcyi.
<•> (Telefonem) .

Wiedeń, 13 grudnia 
la 11 b m. odbyło się posiedzenie k o rn i-  
k a n a ł o w e j  K o ł a  p o l s k i e g o ,  pod 

rodnictwem posła Z i e l e n i e w s k i e g o ,  
cz członków komisyi posłów A n g e i m a- 
k ę d z i o r a  i Ś l i w i ń s k i e g o ,  wzięli w 
posiedzeniu udział: m inister dla Gabcyi 
g o s z ,  prezes L e o ,  szef technicznej dyre- 
w budownictwie dróg wodnych radca dwo- 
e r b s t  i sekre tarz  m inisteryalny z nnni- 
hwa dla G alicyi, N e u m a n ,  
słowie K ę d z i o r  i A n g e r i n a n  zdali 
yę z odbytej w Łym samym dniu konferen- 

m inistrem  handlu S c h u s t e r e r a ,  w któ- 
rziął udział także m inister dla G alicyi D łu -  
!. w s p r a w i e  e w e n t u a l n e g o  p r z e ­
s a d z e n i a  b u d o w y  d r ó g  w o d n y c h  

w s p ó ł u d z i a l e  k a p i t a ł u  p r y w a -  
r o.

przeprow adzeniu d jsk u sy i szczegółowej 
a l;ła kom isya następujące wnioski:
K om isja  óświadcza się w zasadzie z a  

e p r o w a d z e n i e m  b u d o w y  d r ó g  wo-  
c h  p r z y  u d z i a l e  k a p i t a ł u  p r y w a -  
g o , z zastrzeżeniem, że państw o w myśl 
ły z roku 1901 obejmie ruch r a  kanałach 
vnych ze względu na przysługujący pań- 

"•ecydujący wpływ na ustalen ie  tar;, y. 
Kom isya zw raca się do przewodniczącego 

ośbą, aby w jak  najkrótszym  czasie zwołał 
syę dla omowiema i ustalenia zasad nor- 
cych sposób o d d a n i a  b u d o w y  k a n a ­
k i  s ł  a— D n  i e s t  r  p r z e d s i ę b i o r s t w u  
w a t n e m  u.
Komisya zw raca się z prośbą do m inistra 
J ic y i o w yjednan ie  w m inisterstw ie han- 

, a k  n a j s p i e s z n i e j  t z e g o  o p r a ć  o- 
i a  p r o j e k t u  g e n e r a l n e g o  s z c z e -  
' w e g o  k a n a ł u  W ' s ł a —D n i e s t r  w

Dragi uDiiid ikleMftj) u tumu.
( T e l e f o n e m ) .

Wiedeń. Wczoraj odbył się u cesarza drugi 
obiad delegacyjny Prezes delegacyi austryuckiej 
dr L e o  siedział wczoraj po jirawej ręce cesa­
rza, który z nim również przez cały obiad roz 
mawnał z wieliriem ożywieniem. Gdy prezes Leo 
oświadczył, że jedzie wieczorem do Lwowa, c e ­
sarz wyraził ż y c z e n i e  p o r o z u m i e n i a  w 
s p r a w i e  r e f o r m y  w y b o r c z e j .

Następnie rozmawiał cesarz z delegatami pol­
skimi C z a y k o w s k i m ,  R o s n e r e m ,  lir Fi -  
n i ń s k i m  i hr.  R e y e m .

Powszechną zwróciło uwagę, że gdy cesarzo­
wi przedstawiono posła niemieckiego u a n g a n  
h a n  a, K t ó r y  głosował przeciw funduszowi dys­
pozycyjnemu ministerstwa spraw zagranicznych 
i wystąpił z gwałtowną mową przceiw hr. Rerch- 
toldowi, cesarz poszedł dalej i nie zamienił z 
Langenhanem ani jednego słowa.

W rozmowie z posłem L  a g i n j ą cesarz \ 
pyty wał o stosunki w Sejmie istryjskim Poseł 
L ag in ja  oświadczył, że niestety Śejm z powoou 
obstrnkcyi nie pracuje. ByfrtTy zatem wśkaza- 
nem. aby także w Is try i  z i^r ..  wadzono także 
komisyę administracyjną. Cesarz na to zapytał 
posła Lagin ję  o zbiory tegoroczne w k ra ju  i nie 
waawał się z nim w dalszą dyskusję,

Z  i l e l e g ^ c y j ,
(Telefonem) .

vr . m eni 13 grudnia.
Na ..-czoiHjszetn posiedzeniu delegacyi austrya- 

ckiej dr K ł o f a c z  kończył p rzerw aną mowę, 
ośw iadczając się za z b l i ż e n i e m  d o  R o s y  i 
i F i  i n c y i .  W spraw ie polityki zagranicznej 
monar bii w yraził przekonanie, iż nie ma do 
niej zaufania.

N astępnie zajbrął głos del. R o s n e r .  Mówca 
rozpoczął polemikę z wywodami dra K ram arza 
o stosunku do Rosyi, ośw.adczając, że sprzeczno­
ści między obu państw am i m o g ą  b y ć  c h w i ­
l o w o  z m n i e j s z o n e  a l e  n i e  u s u n i ę t e .  

' “ N astępnie omawiał stosunek do Rumunii i Gre- 
cyi. Naród grecki, tak  ja k  w łoski, przez długi 
szereg wieków miał ty lko w ielką przeszłość, te- 
az zaś posiada w ielką przyszłość. —  M y  P o ­

l a c y  m a m y  s y m p a t y e  d l a  t a k i e g o  hi -  
s t o r y c z r j g o  p r o c e s u  o d r o d z e n i a ,  w 
którym  wielkie narody, k tóre  straciły  sw oją n ie­
zawisłość państw ow ą, z n o w u  w y s t ę p u j ą  
j a k o  c z y n n i k -  p o w a ż n e  i mamy dla ta ­
kich narodów w .ękc:e zrozumienie aniżeli inne 
szczęśliwe narody. To też korzystam  z tej spo­
sobności, aby wyrazić szczerą radość naszą * e- 
go odrodzenia nam du greckiego.

W  dalszym ciągu mówca zajm uje się spraw ą 
przesilenia bałkańskiego i w yciąga konsekwen- 
cyę, że tró j porozumienie nie wyszło z niego 
wzmocnione. Zarówno Rosya ja k  i EYancya, 
k tó ra  prowmdziła politykę bardziej rosy jską  niż 
Rosya, nie odniosły z przesilenia bałkańskiego 
żadnej korzyści.

Mówca w yśw ietla dalej politykę sojuszową 
Niemiec, podkreślając, że wierność tę  zaw dzię­
czać należy okoliczności, iz działały we własnej 
spraw ie.

N E J & i E R  P O R A N N Y

Rzekoma bc-zparcyalność Niemiec odnośnie 
do spraw bałkańskich okazuje się obecnie w zu­
pełnie .iinem śv ietle Sojusz z Niemcami istnieje 
dziś głównie d l a  p a ń s t w a  n i e m i e c k i e g o ,  
a dowi ćem tego, że gdy Anstrya  chce żyć w po­
koju z siwi.itein bałkańskim, p o p a d a  c i ą g l e  
w' k o n f l i k t y  z p o w' o d u. ś w i a t o w e j p o ­
l i t y k i  N i e i n i e .

Stąd też m, narchia winna w ramach obecne­
go ugrupowania mocarstw z b l i ż y ć  s i ę  d o  
p a ń s t w  z a c h o d n i c h ,  a z w ł a s z c z a  d o  
■ t a n c y i ,  z k tó rą  A ustrya  nie ma żadnych 
sprzecznych interesów.

Austrya, zdaniem mówcy, powinna z natury 
rzrnzy odegrać rolę pośrednika między Paryżem 
z j' dnej a  Berbnera i Rzymem z drugiej strony. 
Jeżeli jee *ak wszysikie druty zagranicy nie 
będą do W iednia  więcej sd y  via Berlin, wów­
czas stanowisko monarchii w tró^rzym ierzn  od- 
r izu  się zmieni i sfanowdsko, jakio Lr. Aehren- 
thal dla A istryi w Europie wywalczył, zostałoby 
znowu zdobyte,

A raó.iię to nie dlatego —  motywuje 
mówca — jakobym się entuzya ?mował dla F r a n ­
c ji,  jak  poseł Wolf mówi! o Niemczech — my 
wogóle nie cntuzynznmjemy się, bośmy nasz 
entuzjazm  w dawniejszych czasach zbyt drogo 
opłacili, ale jeżeli oświadczani się tn  za zbliże­
niem Austryi do Francyi. to czynię to w głę 
bokiem przekonaniu, że n a s z e  i n t e r e s y  na ­
r o d o w e  k r y j ą  s i ę  t u  w z u p e ł n o ś c i  z 
d o b r z e  z r o z u m i a n e  mi  i n t e r e s a m i  Au- 
s t  r  y 5 i ze rny przez to w tej monarchii, gdzieś­
my znaleźli schronisko dla naszych dóbr naro­
dowych, wyświadczamy monarchii przysługę.

-  Kończę, oświadczając, że będę głosował 
za budżetem (Żywe oklaski, mówca odbiera licz­
ne gra tu lac je).

B ar. F  u o U s ośw iadcza im ieniem  stronn i­
ctw a chrześcijańslco-spoleczncgo, że si ronni- 
ctw o to  po szezogótowem  rozw ażeniu doszło do 
p rzekonan ia , że wśród danych  nadzw yczaj 
trudnych  stosunków  po lityka  m in istra  spraw* 
zagran icznych , o ile możności, d ąży ła  do u trzy ­
m ania poko ju  dla m o n a rc h ii i je j ludów  i ilo 
odw rócenia niebezpieczeństwu! w ojny, i d la te ­
go u zyska ła  ap roba tę  stronn ic tw a, k tó re  też 
glosow ać będzie za budżetem  m inisterstw a.

I)r K o s t  Lew-  i c k i  ośw iadcza, iż Kusini 
są zdania, że p o l i t y k a  zagran iczna m onarebii 
nic je s t ezeiaś odrebnem , lecz słoi w ścisłym  
zw iązku z po lityką w ew nętrzną państw a, gdyż 
ma chronić in teres ludów  i n ie tyka lnośc i pań- 
stwra. S tanow isko  m onarchii w obec lik w id ac ji 
T u rcy  i eurojiejskioj od szeregu la t było chw iej­
ne, Nawet" n ega tyw ne  celo, jak o  to  stw orzenie 
n eu tra lne j A lbanii i niedopuszczenie Serbii do 
mor z * A dryatyok icgo , osiągnięto  zostały1 ty lko  
w śród miężkich przesileń i z w ielkiem i oiiaram i.

D ziś znajdu jem y się w obec sy tuacy i, k tó ra  
zagi ażki na.szcinu rozwojowa gospodarczem u, 
a nic daj cl nam  żadnej k o rzystne j przyszłości 
po litycznej. Mówca ubolew a, iż m onarchia 
s trac iła  p rzy jaźń  R um unii. M onard iia  po u p a­
d k u  Turcy i up raw ia ła  polityką; antislow ianską, 
gdy  tym czasem  polity ka '.Rustryaeka na B ał­
k an ach  musi być prow adzoną tak , by nic b u ­
dziła nioprzyyjazni u liuu.w  słow iańskich, k tó ­
re tam  teraz urosły w potęgę. Mówca uznaje 
ciężkie położenie dyjdom aey i naszej na Bal- 
kauie, gdzie na  każdym  k ro k u  napot-ykala m o­
n arch ia  niebezpiecznego k o n k u ren ta , m iano­
wicie Rosyc. Ale mimo to mówca p ragn ie , by 
m onarchia nic w trącała  się w nowo ltw estye 
b a ł k a ń s k i e ,  żąda, b y  fak ty czn ie  stosunek  je j 
do państw  bałkańskich  byt przy jazny .

O św iadcza dalej, że w łaściw ym  powodem 
niepowodzenia A ustry i je s t po lity k a  w ew nę­
trzna  Raństwo a u s tn a e k ic  może w ypebde 
s w a 1 iiiisyc O lk o  wtem-zas, jeżeli jest wćwnę- 
irziiie s i ln o /a  to  n astąp i ty lk o  w tedy, jeżeli 
w szysikńa swoim ludom  zabezpieczy w arunki 
sw oboaiiego rozw oju. Mówca przypom ina, że 
po i iku iSGG zaim eyow ana w A ustry i p o lity ­
ka wwdala" Chorwatów- na luj- W ęgrom. Ruli- 
tv le i A ustry i odepchnęła .Słowian poł dnio- 
wyĆb siejąc w śród nich nieprzyjazne Owoce 
te j polityiSi zbiera m onarchia te raz  na Bałka- 
«4f». Jeszcze gorzej, niż ze S łow ianam i po łud ­
niow ym i, dzieje się z R usinam i na W ęgrzech. 
Mówca przypom ina mowę w ęgiersk iego  m ini­
s tra  sprawiedliw  ości o a g i ta c j i  m oskalofdskm j 
na W ęgrzech północnych. W iną te j p ro p ag an ­
dy  je s t zaniedbanie RuMnów przez rząd  w ę­
g iersk i. D opiero w najnow szym  czasie rząd  
w ęgierski w idział się znicwmlonym poczynić 
pew ne refo rm y 'gospodarcze  n a  rzecz ludności 
ru.skieł Zresztą w ystaw ien i by li R usini na  
beza zg lędną m adziaryzacyer  k tó ra  pch a ła  lu ­
dność ru sk a  na W ęgrzech w ram iona p ro p a ­
g a n d y  rosyjskiej- Jeżeli p ro p ag an d a  ro sy jska  
w Oalioyi i n a  B ukow inie nie osiąga żadnych  
rezu lta t ó w - szczególnych, lecz je s t przez w ięk­
szość R usinów  zw alczaną, je s t to  zasługą  zw y­
cięstw a narodow o-ukraińsk iej idei n ad  maohi-
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zastrzeńz, aby zbliżenie się do Rosyi odbyło się 
kosztem ich interesów1.

Mówca w ykazuje, iż obecnie jasno pokazało 
s ;ę z rew elac ji o ta jnych  trak ta tach , że R o ­
s y a  b y ł a  w ł a ś c i w y m  i n i c j a t o r e m  
w o j n y  b a ł k a ń s k i e j ,  a c e l e m  j e j  o s t a ­
t e c z n y m  byt  r o z d z i a ł  A n s  t r  o-W ę g i  er. 
Nieodzowną je s t stanow cza wymiana zdań n a ­
szej monarchii z Rusyą. Lecz A ustrya w tej 
ważnej kw estyi odgryw a rolę poniżającą, tak  
ja t  by była zastraszoną.

Mówca w skazuje n a  m i s y ę  n o w e g o  a m ­
b a s a d o r a  S z e b e k i ,  k t ó i y  w e d ł u g  d o ­
n i e s i e ń  d z i e n n i k ó w  ma  p o p i e r a ć  p r o ­
p a g a n d ę  m o s k a 1 o f i 1 s k  ą. To też skłoniło 
inowcę do -wniesienia odnośne1 in te rp e lac ji do 
m inistra spraw  zagranicznych, zw-hszcza że 
o f i e y a l n i e  n i e  z a p r z e c z o n o  a a  w e t  
w i a d o m o ś c i ,  j a k o b y  w A u s t r y i  m i a n o  
u z n a ć  j ę z y k  r o s y j s k i  z a  j ę z y k  k r a ­
j o w y .  Dalej w ykazuje mówca, że nieuzasadnio­
ne je s t użalanie się Kokowcewa na złe trak to  
w anie Rosyan w A ustryi. Owszem traktow aniu  
ich tn  w A ustry i przeciw staw ić należy t ra k to ­
w anie obyw ateli państw a państw a austryackiego 
w Rosyi, k tóre je s t napraw dę złe.

W obec zarzutów  co do prześladow ania rzeko­
mego R o siau  w G alicyi stw ierdza mówca, że 
w G a l i c y i  i n a  B u k o w i n i e  n i e m a  w o ­
g ó l e  R o s y a n ,  j e s t  t y l k o  4030 L  i p o - 
w a ń c z y k ó w ,  k t ó r z y  w y w ę a r u w a l i  d o  
B u k o w i n y  w 18-tem s t u l e c i u ,  a n a d t o  
i s t n i e j e  f r a k c y a  m o s k a  1 o f i  1 s k a  R u ­
s i n ó w ,  p r o k l a m u j ą c a  j e d n o ś ć n a r  o - 
d o  w o ś c i o w ą  l u d u  r o s y j s k i e g o  i r u ­
s k i e g o .  I  pod tym względem w inę tej p ropa­
gandy ponosi sam rząd1 k tó ry  przez wiele dzie­
sią tek  la t u y s ta w ił naród rusk i ca  pclonizacyę.

Mówca wywodzi, że n o m i n a c j a  a r c y b i ­
s k u p a  A n t o n i  u s a  j a k o  g ł o w y  p r a w o ­
s ł a w n y c h  w G a l i c y i  j e s t  f o r m a l n ą  
p r o w o k a c y ą  z e  s t r o n y  R o s y i ,  wobec 
której A ustrya powinna zażadać wyjaśnień, 
zwłaszcza, że w A ustry i w szystkie wyzuania są 
szanowane i chronione. Ale A ustrya spokojnie 
to przyjm uje i naw et nasz am basador w Peters 
burgu nie zaprotestow ał przeciw tej rosyjskiej 
irredencie w Galicyi. Dalej wywodzi mówca, że 
nie obaw a s ’arc ia  z Rosyą powinna być kieru 
jącą  ideą naszej polityki, ,ecz stw orzenie ta k k h  
stosunków wmwnątrz krajów , byśmy byli zdolni 
do odparcia wszelkiego ataku, a  najsilniejszą 
ostoją przeciw nieprzyjacielow i zf w nętizuem u 
jes t zadowmlenie ludów1 monarchii.

Mimo ciężkiego położenia, w  jak iem  zn a j­
duje się naród  runki pod hegem onią polską, 
przedstaw iciele narodu  rusk iego  w  najwniżniej- 
sz.ych kw estyach  państw ow ych glosow ali za 
potrzebam i państw a. Usłyszeli oni wpraw'dzio 
pocieszające słowa oil tronu , jednakże  mimo o- 
bietnic rządu żądania Rusinów* co do utwmrzc- 
nia uniw*ersytetu ruskiego w*e Lwowie i skrom ­
nej refo rm yise jm ow ej nie zosta ły  uw zględnio­
ne. Rusini m uszą prowadź* ciężką w alkę o 
sw oje p raw a, m usieli n aw et zastosow ać cięż­
szy środek  pa rlam en ta rn y , ab y  dojść do rezu l­
ta tu . Ale naw et daleko  idąca cierpliw ość n a ­
rodu ma sw oje gran ice . G a lic ja  p rzesta ła  być 

U rajm n Polakow  i jest k rólestw em  Polaków  i 
Rusinów. Tego nie może nik t zapoznaw ać. 
\ a r o d u  nie można stracać  .na drogo rozpaczy. 
Podczas osta tn iego  przesilenia po lity k a  nasza, 

•eo je s t znam iennem . ośw iadczyła się za ściślej- 
szem w ęzłem  m iędzy narodom  ukra ińsk im  w 
(■kiiieyi u ideą państw uw ą. Ale an s try ack a  po ­
lityka  państw ow a p o zo sta ła ' nadal - dziełem  
kilku grup. zaś. -żyv >tne in teresu  monarMiii 
w ystaw ione są na  szwank.

Mow*ea o^w iadcza Me za zastąpieniem  au to ­
nomii krajów autonom ią narodów , co zapow ie­
działa już mowa tronow a z r. 1907. G dy się 
spełn ią narodow e asp irueye rusk ie , w ygaśnie 
sam przez się ruch m oskalofilski. A ustrya 
znajdzie silną podporę przeciw m achinacyom , 
objaw rający m się zew sząd, v, zadowolony m i 
w zm ocnionym  narodził ruskim . Tego p rag n ie ­
m y z całego serca w in teresie  naszego narodu  
i w in teresie  lepszej przyszłości m onarchii au- 
stro-w ęgierskiej.

D elegat bar. P a r  i^  c l i  w ystępow ał przeciw  
zby t ostre j k ry ty ce  polityk i lir. B erchtolda,

Po ■ przem ow ie K  r  a m a r z a posiedzenie z a ­
m knięto.

w ojsko i na m ary n ark ę  uchw ala ły  się kom uś 
trzeciem u, a nie państw u  sam em u.

Obrady na tem przerwano. Prezydent mini­
strów T i s z a  zwraca się do opozycji z prośbą, 
by go poinformowała, jak  długo jeszcze będzie 
prow adzJa dyskusję , gdyż o d  chciałby ustalić 
program prac delegacyi i Sejmu. W odpowiedzi 
h r  H a d i k  i  hr.  A p p o n y i  oświadczają, iż 
opozycya nie ma żadnego powodu do kurtoazyi 
względem rządu, jak  to się gdzięmdzioj dzieje 
między opozycyą a rządem i nie myśli bez po­
trzeby przeciągać obrad, lecz tak  długo będzie 
prowadzić dyskusję, aż wyrazi swoje zapatry­
wanie.

Następne posiedzenie dziś przed południem.

Nowy konflikt między Austryą  
a Serbią.
(Te le fonem) .

W edeń. M i ę d z y  A u s t r y ą  & S e r b i ą  
w y b u c h ł  n o w y  k o n f l i k t ,  p o n i e w a ż  
S e r b i a  n i e  c h c e  u z n a w a ć  d a l e j z a w a r -  
t e j  w r. 1883 m i ę d z y  A u s t r y ą ,  Ś e r t i ą ,  
B u ł g a i y ą  a T u r c j ą  t. zw.  „ c o n v e n t i o n  
a q u a t r e “ co do budowy liu_. kolejowych do 
K onstantynopola i trak tow ania  towarów, pocho­
dzących z A ustryj, na równ: z towarami włd- 
snemi dotyczących krajów . Po zaw arciu pokoju 
w Londynie i w Bukareszcie. Serbia nie chce 
uznać te j konw encji, o ile dotyczy nowo zdo-’ 
bytycli terytoryów . R ząd serbski ściąga od to-' 
w*arów austryaciiicL, w ęgierskich oraz od tow a­
rów niemieckich, idących via W ęgry, przez Ser­
bię na wschód o s e b n ą  p o d w y ż s z o n ą  t a ­
r y f ę .  Rząd serbski domaga się ponadto prze 
ładow yw ania tych towarów na terytoryum  serb- 
skiem i w ystaw ienia nowych lisków frachtow ych 
i t. d.

Poiiiew*aż sprzcciw :a się to w yrażnia posta­
nowieniom „cunvention a  q u a tre“, dla k tórej 
przyłączenie części terytoryów tureckich  do Ser­
bii je s t obojętnem tow arzystw a kolei państw o­
wych: austryackie  i w ęgierskie, w n i o s ł y  do 
r z ą d u  s e r b s k i e g o  p r o t e s t ,  k t ó r y  j e ­
d n a k  o d r z u c o n o .

J a s  „W . Ali Z tg “ donosi, miedzy rządem: 
austryackim  a  niemieckim toczą się w tej sp ra ­
wie rokow ania co do dalszego postępow ania wo^ 
bec tpgo złamaftia konwencyi przez Serbię. Do­
tychczas oficva'ny krok rządu austryackiego 
ani riem ieckiego w Belgradzie jeszcze nie na­
stąpił.

D alej dowiaduje się ,W . Ali. Z tg “, że iz ąd ł 
austryacki p o j^ rł oficralny krok, przedsięwzięty 
przez tow arzystw o kolei oryentalnych w Bel­
gradzie, d o m a g a j ą c e  s i ę  z w r o t u  l i n i i  
k o l e j o w y c h ,  należących do tego tow arzy-1 
stwa. a zajętych w czasie w ojny przez Serbię

naowami m oskalofiD kiem i. Tym  m ach in ac jo m  
i.a WcoTzeoh należy  przeciw działać  przez 
stw orzenie .sam odzielnej g ti *k o -kato lick ie j 
m etropolii i przez popieran ie  duchow ieństw a 
g rccko-kato lick iego  tam że, dalej przez t wo­
rzenie koniecznych s/.kół ludow ych i średnich 
z rusk im  językiem-

Przechodząc do omówienia stosunku Austryi 
do Rosyi, powiada mówca, że kw estya  tu  dla 
Rusinów, a także dla całej Galicyi jest  bardzo 
ważną, można nawęt powiedzieć, że punkt cięż­
kości całej polityki ausfryackiej leży obecnie 
nie w samoistnej neutralnej Albanii, lecz w 
Galicyi. Jeżeli grozi niebezpieczeństwo wojny, 
to me od południa, lecz ud północy. Ludneść 
Gahcyi nie pragnie wojny z Fosyą, oczekuje 
raczej od urzędu spraw zagranicznych uporząd­
kowania stosunku międzynarodowego z Posyą. 
Alo Rusiu muszą stanowczo się przeciw temu

Wiedeń. Mowę d e l .  R o s n e r a  przyjęto 
z wielkiem uznaniem. Szczególnie przychylną 
ocenę zyskały w niej ustępy, zawierająca świe­
tną  charak terys tykę  polityki trójporozumiema 
Mówcy złożyli g ra tu lac je  ministrowie i dele­
gaci.

Z delegacyi węgierskiej,
W iedeń. D e leg ac ja  w ęg iersk a  k o n tynuow ała  

n a  p lenarncm  posiedzeniu  d y s k u s ję  zagran icz­
ną. P rzem aw iali del. ś  z u 11 ó e i V a  s z o- 
n y  i.

N a popoluduiuw em  posiedzeniu toczy ła  się 
d y s k u s ja  nad budżetem  m in iś)e rs ti\a  w ojny. 
Hr. A pponyi w ystępow ał przeciw  zbrojeniom , 
k tó re  m ija ją  się z w łaściw ym  celem, a n ak ład a - 
jj! n a  ludność przez dłuższy czas ciężary . J e ­
żeli W ęgry  ze sw ojej s trony  ponoszą na rzecz 
w ojska ogrom ne o fiary ,to  słuszne je s t, jeżeli 
d o m ag ają  się w zam ian uw zględnienia życzeń 
W ęgrów  na  polu wojskow em .

M inister skarbu  T  e 1 e s z k y  ośw iadcza,' 
że stoi na  stanow isku , iż dla w ojska nie ma 
być uchw*alony ani halerz  w ięcej, aniżeli tego 
po trzeba w in teresie  bezpieczeństw a państw a 
i obrony interesów* gbyw ateii państw*a. Przede- 
w jzystk iem  jed n ak że  należy  zapew nić ngsy;- 
stencyę, p ańsiw a, dopiero potem  m ożna mówdć 
o innych po trzebach  państw a. Mow*ca z w t r c ? 
się  przeciw  zapa tryw an iu , jakob; ko*szta ne

Z pflricMflto niemieckiego.
(Telegr.  „N. R e f o r m y “).

Be-lin, 13 gruduia.
W  dalszym ciągu wczorajszego posiedzen a 

parlam entu n emieckiego przem awiał pos. S e y  
d a. Mówca przystępuje na w stępie dc omówienia 
trój przym ierza i pow iada, że sojusz między 
dwoma państw am . może być ty lko w tedy trw a ­
łym, jeżeli nietylko rządy, ale i ludy są  mm 
przejęte i jeżeli sojusz tak i je s t żywotnym in ­
teresem  ohn państw . Wszech&iemcy nic chcą 
jednak  nic wiudzieć o sojuszu z  A astro-W ęgra- 
mi, a w A ustry i je s t jeszcze więcej takich , k tó ­
rzy nie p ragną trój przy mierzą , Jakżeż  ludy sło­
w iańskie A ustryi mogą mieć zaufanie do tró j 
przymierza, jeżel widzą, ja k  k ieru jące państwo 
prowadzi przeciw  ludności słow iańskiej sympa< 
tyczną politykę tępienia (P o tak iw ania  na ła  
wach polskich) Jeżeli kanclerz państw a chce 
wzmocnić tró j przymierze, to niech przedewszy. 
st.kiem nakłoni pruskiego prezydenta m inistrów, 
a b y  z a n i e c h a ł  p o l i t y k i  p r z e ś l a d o w ­
c z e j  w z g l ę d e m  P o l a k ó w .

Omawia następnie w ypadek w S aceroe, k tó ­
ry —  jego zdaniem — n i e  s t a n o w i  c h l u ­
b n e j  k a r t y  a n i  d l a  a r m i i ,  a n i  d l a  m i ­
n i s t r a  w o j n y ,  a n i  d l a  k a n c l e r z a  p a ń  
s t w a .

O m awia szczegółowe na  podstaw ie licznych 
przykładów z a r z ą d z e n i a ,  s k i e r o w a n e  
p r z e c i w  P o l a k o m  n a  p o l u  k c l o n i z a -  
c y i ,  dalej n a  p o l u  p r a w a  o s t o w a r z y ­
s z e n i a c h  i z g r o m a d z e n i a c h .  Oświadcza, 
że ustaw y, przeciw Polakom  wydane, n i e  &ą 
u s t a  w a m 1 p r a w n e m  i, l e c z  g w a ł t a m i  
j a w n e m i ,  u b r a n e m i .  w f o r m ę  u s t a w  
To je s t niegodne nowożytnego państw a ku ltu ­
ralnego. T ak i system, jak i się upraw ia wzglę­
dem Polaków, m n s i  s t w o r z y ć  s t o s u D k i  
c a ł k i e m  n i e m o ż l i w e  (Ó kiasui na  ław ach 
polskich). - <

Socjalny dem okrata D a  w* id  w ystępuje za 
ograniczeniem zbrojeń, k r y t y k u j e ' p o l i t y ­
kę,  u p r a w i a n ą  p r z e z  j u d  k r ó w  w z g l ę ­
d e m  P o l a k ó w ,  D u ń c z y k ó w  i Ą l z a T- 
c z y k  ó w, domaga się, by rzad wywąi nacisk  
m oralny na R osję, aby ustały niegodne c.kju- 
c ieństw a rządu rosyjskiego wobec więźniów. 
W  końcu oświadcza, ż t  socya ni demokraci dążą 
tylko dc nowożytnych re to m , i ie zw alczają 
cesarza, lecz walczą o stanow isko polityczne 
ludu s

K anclerz państw a B e t h m a n n  odoiera tw ier­
dzenie socjalnych  dem okratów, ją so b J 'is tn ik ła  
przepaść między oficeram i a żołnierzami pód- 
kreśla, że n,em a na  świecie wojska, w stó/em - 
by pa” 0 -vał leyszy i pełniejszy w zajemnego 
zatlfacia slosun*k międz? oficerami a żołnie­
rzami jak  w wojsku niemisckiem. (Sprzeciwy
na ławach socyalistów).
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W  polemica z E r z b e r g e r a m  stwierdza 
kanclerz, że omawiająa aferę 3avern<.ńską, w y­
raźnie wymienił swoją zasadę, iż prawo i usta­
wa za wszelką cenę muszą być uszanowany 
oczywiście w pierwszej linii przez władze pu­
bliczne, zaś naruszanie prawa mu3i być uka­
rane. Kanclerz, któryby przeczył temu dogma­
towi, musiałby natychmiast ustąpić ze swego 
itanowiska (okrzyki na lewicy: A  więc?) Je- 
leli to prawo zostało naruszone, to w takim  
raiie kara ma nastąpić w uporządkowanem 
prawnżm postępowaniu. , ak to s ij  właśnie stało 
w  sprawie sayerneńskiej. Twierdzenie, że kan­
clerz państwa nie cnronił prawa i nie ustrzegł 
kię przed nadwyrężeniem ustaw, jest prze kr e- 
CeŁ..em rzeczywistego sianu rzeczy, przeciw cze­
mu kanclerz musi się stanowczo zastrzec.

Arutowunle motdercóu ks. Kossaka.
<Tele fonem ).

Lwów, 13 grudnia.
Dc pism lwowskich donoszą ze Złoczowa: Na 

skutek anonimc-rego doniisiem a do starostwa 
w Drohobyczu dokonano w mieszkania i obej- 
ic u domostwa mieszczanina droh bycaiego Mi­
kołaja N i e m i ł o w i c z a  rewizyi w głośnej nie- 
davno sprawie zamordowania ks. Kossaka, su­
perior* zukonu Bazylianów w Złoczowie.

R ew izja wydała rezultat nadspodziewany: Na 
wskazanem w anonimie miejsca znaleziono za­
winięte w starym surducie papiery w artościo­
we oraz książeczki złoci owakiej kasy oszczę­
dności na łączną kwotę przeszło 5 0 .0 0 0  kor. 
Okck znajdowały się akta kościelne, któie mor­
derca wziął prawdopodobnie również za papiery 
wartościowe.

Na podstawie wyniku rewizy: aresztowano 
natychmiast Mikołaja Nńmiłowicza, oraz ojca 
jego Bazylego i brata Teofila. W szystkich od­
stawiono pod silną eskortą do więzienia w Złj- 
czow;e.

W ozupełueniu powyższej wiadomości dono­
szą, że Mikołaj Niemiłowicn, bratanek zamor­
dowanego ks. Kossaka, zaraz po wykiyciu mor­
derstwa był aresztowany na skutek doniesienia 
kasjera kolejowego w Złoczowie, iż krytycznej 
nocy kupował bilet kolejowy do Drohobycza. 
Z brak a dewodów winy wypn»iczono go po pe­
wnym czasie na woltość.

0  n o w y  eennik d ru k a rs k i.
(Teiegr. „N. R e form y") .

Pra^a. „Prager Tagblatt" donosi z Wiednia 
R z ą d  p r z e d ł o ż y ł  n o w e  p r o p o z y c j e  
p o ś r e d n i c z ą c e  w ł a ś c i c i e l o m  d r u k a r ń  
i r o b o t n i k o m .  Podział na klasy płacy ouby- 
wać się będzie wedle następujących propozycyj; 
Fłacę mnrmalną zeceia podwyższa oię w I i II  
reku o 2 koro. r, wszystkich inrych zecerów o 
3 korony. Dla zecerów maszynowych płaca mi­
nimalna podwyższa się o 3 korony, zaś dodatek 
za iiu k  nadzwyczajny ustanawia się w wyso­
kości 25 prc.

Główną jednak trudność stanowi sprawa p o- 
ś r e d n i c t w a  p r a c y .  Pryncypaiowie żądają 
równości dla przedsiębiorców i robotników przy 
pośrednictw.e. Rząd zaś proponuje: p o ś r e d n i ­
c t w o  p r a c y  p o z o s t a j e  n a  d o t y c h c z a ­
s o w y c h  w a r u n k a c h ,  Do Rady nadzorczej
mają pryncypabwie i robotnicy wysłać r ó w n ą  
i l o ś ć  z a s t ę p c ó w .  Rada c3izorcza ma w y­
pracować regu amin dla pośrednictwa pracy. —  
Czas pracy ustanawia się na 8 godzin i 3 kwa­
dranse dziennie." Tym zecerom, którzy są już 
zajęci jako zecorzy maszynowi, nie wolno zni­
żyć ich obecnych płac.

Nowa przepisy co do płac mają ważność dla

tych zecerów, którzy dopiero obecnie wstępują 
jako zecerzy maszynowi.

Rząd życzy sobie, aby wnioski jego zostały 
przyjęte za podstawę do prowizorycznej umowy 
między obu stronami. O stateczny jtdnak u^tad 
taryfowy ma być później zawarty między odu 
stronami.

O d n a l e z i e n i e  „ K l i n y  L i z y " .
(Telegr. „N. R e form y") .

Rzym. A jencya Stefaniego donosi: W  kulsa- 
rach Izby obiega pogłoska, i e  skradziony z Łn- 
?ru paryskiego obraz Monna L,za został odna­
leziony we Florencyi.

Rzym. Wiadomość o odnalezieniu wykradzio­
nego z mszeum Lonyrn arcydzieła Leonarda 
„Gieccndy" nadesłał tu telegraficznie dyrektor 
sztnk pięknych R i z z i  na ręce ministra oświa­
ty C r e d a r o. Szczegóły odnalezienia, znane 
dotąd, opiewają:

Pewien Włeeb, który dawniej mieszkał w Pa­
ryżu, zgłosił się do jednego z florenckicn han­
dlarzy dzieł sztnki i zaproponował mu zaknpuo 
„Giocondy8. Antykwa*yusz rozpoznawszy w dzie­
le zaginiony oryginał, zaw.adomił Rizziego oraz 
policyę. Sprzedawcę uwięzione. Na p.olicyi tło- 
maczy się, że kradzieżą „Mony Lizy “ chciał 
„pomścić na Francji grabieże, jakich swego 
czasn dokonał we Włoszech Napoleon".

Obraz umieszczono pod strażą w prefekturze 
we Florencji, skąd odesłany będzie do Rzymu.

Z n iże n ie  sto p y  p ro c e n to w e j.
(Ttlegr. „Nowej Reformy*.)

Berlin. B a n i k  p a ń s t w o w y  z n i ż y ł  s t o ­
p ę  p r o c e n t o w ą  d y s k o n t u  i  5 l/» n a  5, 
a s t o p ę  p r o c e i . t ® w ą  l o m b a r d u  z 6 1/* 
na 6,

T e l e g r a m y
z dnia 13 grudnia. 

n i n ! i i « r  B U  i d  c a l  n a  p o a l n c i i a n l a  
n  e a s r n a .

W iedeń. W spólny m inister skarb u  B i l i ń ­
s k i  by ł w czoraj n a  dłuższem  pryw atnem  po­
słuchaniu  u  cesarza, k tó rem u  zdał spraw ę z 
ko rzy stn eg o  w yniku  w yborów  u zupełn ia ją­
cych do Sejm u bośniackiego. P rzy  w yborach  
ty ch  zw yciężyli Serbow ie um iarkow ani, k tó ­
rych Biliński pozyskał do w iększości.

N e w /  s k a n d . i l  n a  W ę m e c f r .
Budapeszt. „B ud. H irlap “ donosi o now ej 

panam ie w ęgiersk iej w  a rty k u le  p. t. „Milio­
now a p anam a m in isterstw a w ojny* i ośw iad­
cza, że m in isterstw o w ojny  w ydzierżaw iło na  
24 la t  plac ćwiczeń, k tó reg o  w arto ść  w ynosi 
rocznie najw yżej 90.000 koron , a  za k tó ry  m i­
n isterstw o  w ojny  p łacić  będzie rocznie przez 
ca ły  te n  okres czasu 316.000 koron , poczem  po 
up łj wic tego  term inu  zobow iązało się kupić  
te n  plac za 4 m iliony koron .

W ;ty o z « > tt le  p r a n ia  p o l n d .  A lb c n t l .
R zym . (A g . Stefanlego") Z. B riu d isi donoacą:

Członkowie międzynarodowej komisyi dla w yty­
czania południowych g ran ic  A lbanii przybyli tu 
z W aloay i udali się w dalszą podróż do F lo 
rencyi. Komisya p r z y j ę ł a  z a p r o p o n o w a ­
n e  p r z e z  A n g l i ę  a  o d p o w i a d a j ą c e  
s t a n o w i s k u  A n s t r o - ^  ę g i e  r  i W ł o c h  
l i n i e  g r a n i c z n e .  W e F lorencyi uzupełni 
kcraisya w szczegółach swój elaborat.

I T c J c a  d o m o w a  w  a i e b s j b a .
fi owy Jork. Telegram z  M eksyku donosi, że 

pow stańcy onegdaj wieczór zajęli Tambico.
Telegram  z Ja a re z  donosi, że podczas nieobe­

cności w icekonsula angielskiego pow stańcy w ta r­
gnęli do konsulatu, by  aresztow ać tam  jednego 
zbiega.

K r o n i k a .
Krakćw, sobota 13 gra dnia.

K a i e n d a r z y t  k o ś ć  t e i n y ;  I  jo jł, Eugeniu­
sza i Otylii.

P r o g n o z a  s t a e y i  m a l t o r o l o g i c ^ n e j  
w W i e d n 1 o: Przeważnie puchmurnie, chwilami 
deszcz, zacb. mierne wiatry.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o :  
„W  jaskini Iwa".

T e a t r  r u s k i  w K r a k o w i e :  „Żydówka8 (w 
sali Kino-Bajka przy nlicy Rajskiej).

O d c z y t  w U n i w e r s y t e c i e  l u d o w y m :  
„O braciach Karamazowyeb" Dostojewskiego; K. 
Czapiński o godzinie 7 wieczór (ulica Zwierzynie­
cka 1. 14).

O d c z y t  w Polsk:m Związku niewiast katoli­
ckich „Wspomnienia z pobytu w Niemczech8 p. 
Bieńkowska o godzinie 4  po południu (Szczepań­
ska 1. 5).

W y s t a w a  g w i a z d k o w a  Ligi pomocy prze­
mysłowej (Rynek róg Siennej dom p. Rosego).

W y s t a w a  Z w i ą z k u  a r t y  t ó w  (Pałac 
Spiski, I  piętro, ofizyny) otwarta od godz. 10 rano 
do 4  popołudnia.

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  po południu: 
„Makbet8 ; wieczór: „W esoły malżonok".

Wobec zbliża acej s ię  gw iazdki przypomina 
Zarząd III K ła T. S. L. uwadze poblicznpści bez­
płatne wypożyczalnie książeK, z których korzysta 
przeważnie mezamożna ludność miejska, nie mająca 
dość środków, by dziatwie swojej itoaunkowo dro­
gie wydawnictwa g w i a z d k o w e  -ipizynępnić. Jeżeli 
przypomnimy, ze za rek ubiegły obiłatono 3 1 0 2 3  
czytelników, którym wydano 45.560 tanów, to prae- 
konamy chyba, że instytneya bezpłatnych wypoży­
czalni zasłngoje na troskliwą opieki; za strony 
ogółu.

Na to, ażeby zaopatrzyć 7 wypożyczalni w wy­
dawnictwa gwiazdkowe, potrzeba ; n y  najskromniej­
szym obliczenia około 7 0 0  K - wieczorku, urzą­
dzonego na cel powyższy uzyskało Koło III 254  
kor. —  resztę musimy dozbierać. Datki na cel po­
wyższy przyjmuje skarbnia III Keła Wiktor Go­
siewski II wypożyczalnia T. S. L , Kraków, uliea 
Lnbicz 31.

Na dz sieiszym  uroczystym wieczorze listo­
padowym W sali Resursy nrzędniezej —  wykona 
chór mieszany z tow. fortep. pod batutą dyrygenta 
chóru Resursy prof. A. Czerbaka kompozycyr na­
stępujące: „Nad mogiłą powstańców", słowa i mu 
zyka A. Ozerba1 a —  Żukowskiego: „Hymn polski8 
do słów Bełzy —  craz pierwszy raz no^y marsz 
Kościuszkowski „Czuj duch8, muzyka A. Czerbaka 
do słów Stacheny.

Wstęp na wieczór wolny. Początek o godz, 8 
wieczór.

Z Tow. historycznego. D zisiaj o godz. 6  wiecz. 
odbędzie się w sali seminarynm archeologicznego 
(ul. sw Annny Nr 12 , Bibl. J a g ie l l) dziew iąte ze-
bratnie zwyczajne trakownklego Koła Tow. hiitory-
cznego Porządek dzienny: 1) Dr Feliks Koneczny: 
„Spuścizna naukowa Aleksandra Jabłonowskiego"
2) Dr Stanisław Turowski: „Antoni Małeaai, jazo 
gramatyk i  b storyk literatury". 3) Dr Roman Gró­
decki: „Antuni Małecki jako historyk". 4 ) Sprawy 
bieżące. 5) Wnioski członków.

Zawiadamiajac o tem z^bianiu zarząd Koła prosi 
członków o zgłaszanie referatów na przyszły IV.

zjazd historyków polskich w toku 1915 tudzież
0 wskazanie tych zagadnień, które ich zdaniem 
najpilniej wymagają omówienia na zjeździe. Temtty 
powinne być zgłaszał e na p:smie i nie późuiej jak 
d. 15 stycznia pod adresem dra Lodyósbiego (Bibl. 
Jagiell.)

Wystawa „Sztuki". W  dniu wczorajszym se- 
kretaryat „Sztuki" rozesłał zaproszenia na nie­
dzielny „V6rnissaye“, zacowieJziacy na godz. 12 
w południe. Osobistości, Któreby przez pomyłkę 
adresowaną nie otrzymały zaproszeń, zechcę zgło­
sić się po nie w biurze pałacu wystawowego.

Posiedzenie sekcyi seminaryjnej K oła T. N. S. 
W. olbędzie się dzisiaj w gmachu setninaryum n a t 
uczycielskitgo męskiego (sala kursu wydziało­
wego, parter). Na porządku dzienni m znajdują 
się: 1) Dyskusya nad referatem radcy szkolnego 
Kołczykiewicza: „Nauka historyi powszechnej i 
historyi kraju rodzinnego w seminaryach nauczy- 
cielskich**. 2) Referat radcy Kołczykiewicza na 
tem at: „Uzasadnienie potrzeby V-go kursu nauki 
w galicyjskich seminaryach nauczycielskich rzą­
dowych", Sekcya zaprasza na to posiedzenie kie­
rowników i nauczycieli prywatnych seminaryów 
nauczycielskich, jak również dyrektorów i nau­
czycieli szkół wydziałowych i pospolitych, intere­
sujących się tą  sprawą.

W ieczór słowa i pieśni odbędzie się jutro w sali 
Tow. lekarskiego (ul. Rodziwiłłowska 4), z bar­
dzo urozmaiconym programem. Akompaniament 
muzyczny objęła p. Stanisława Raczyńska, profe­
sorka Instytutu muzycznego. Początek o gudz. 8 
wieczór.

Zebranie numizmatyków odbędzie się dzisiaj, o 
godz. 6 wieczorem, w hotelu francuskim. Referat 
p. t. „Powstanie i początek koron Królewskich" 
wygłosi ks. dr. Tadeusz Kruszyński

Wycieczkę narc arską w  Gufce w dn. 14 b. u
urządza sekcya narciarska Akademickiego Związku- 
sportowego. Wyjazd dziś o godz. 11*55 w uoey 
do Lasku, skąd projektowane wejście na Tarbacz 
(1311 m) powrót w niedzielę o goJz. 11 w nocy. 
Prowadzi p. W. Malewski.

W Czytelni Towarzyskiej (Rynek A-B 39) wy­
głosi dzisiaj o godz. 8 wieczorem prof. J . Pivert 
odczyt „O Paryżu" z obrazami świetlnymi.

Nowa afera szpiegowski*. W  związku z po­
daną wczoraj wiadomością o aresztowaniu pewnego 
mężczyzny pod zarzutem azpiegostwa dowiadujemy 
się, że podobno dokonano dalszych aresztowań w tej 
spraw e —  zarówno w Krakowie i Podgórzu, jak
1 ua prowincji. Jednym z aresztowanych jest pe­
wien rzekomo urzędnik pocztowy z Galicyi. W y­
niki śledztwa trzymane są w tajemnicy.

W powrocie z wyprawy. Wczor&j wieczorem 
powracało przez ul. Dletlowską kilka rzezimieszków, 
niosąc z  sobą bogate łupy. Polieya po długim po­
ścigu zdołała wszystkich przytrzymać i odstawić 
„pod Telegraf". Są to: 18-'etni Feliks Sowa, 19- 
letni Piotr Grabczyński, 17-letni Mnryan Adamkie­
wicz i 17-letni Adam Batko. Przy aresztowanych 
znaleziono kilka ubrań z pierwjzorzędaych firm 
krawieckich w Krakowie t dużo rozmaitych przed­
miotów. Aresztowani tłomaczą się, że znaleźli ts  
rzeczy na ulicy.

Napad. W czoraj wieczorem na 35-letniego Jó ­
zefa Szczepańskiego, rozwoziciela węgli, napadł 
przy ulicy Pawiej koło składu węgla jakiś niezna­
ny opryszek i bez żadnej przyczyny zadał mu no­
żem kilka ran ciężkich w plecy i głowę. Zawezwa­
ne pogotowie ratunkowe, po opatrzeniu ciężkich 
ran, przewiozło Szczepańskiego do kliniki chirur-
gicznej. i

Z kroniki podgópPkioj. tw oda na w iśi» . u si- 
łowane otrucie). Wskutek ostatnich deszczów w  da 
na Wisie znacznie się podniosła i zalała wysepki 
przybrzeżne poniżej bulwarów koło Podgórza. — 
Wczoraj zawezwano pogotowie ratunkowe na ulicę 
Kaiwary.ską pod 1. 45 w Podgórzu, gdzie Tekla 
W , wypiła większą ilość spirytusu denaturowane­
go. Lekarz pogotowia ratunkowego po udzieleniu

r ierwszej pomocy desperatae odwiózł ją do szpitala 
św. Łazarza.

Odpowiedzialny redak to r i wydawca: 
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

B n e b  p r z e j e z d n ^ c a .
Kraków, lii grudnia.

Hl)TcL SASKI, (ul. Sławkowska 1. 31: Hr. Michałow- 
ska z iJebrechowa, Stanisław Wohlfart z Kurzan, Ant. 
Czerwiński z Kijowa, Bernard Szerer z Lodzi, Franci-') 
izek Waldhauser z Budapes.tu, Jan Garczyński z Prze­
myśla, Kourad Wylażjński ze Lwowa, W bdysł, Rezko 
z Przgi, Róża Klein % Wiednia.

HOTEL FRANGlfSKf: Hr. Ksawery Frasicki z Ru«kiej 
Wsi, Mary u Mo-awszą ze Złotego Potei , Józef Orli 
kowiki z arzanki (Ukraina), St_nisław LiCbowiki z Do- 
basławiu (Król. Puls), Luajrfk Wilczek z Ni-dżwiadia, 
Dyr. Artui Sohade a Wftdnja, Dr Zygmunt Braunfeld 
z Rrsi owa, Aiek andra Michalski' z Trawnik (Lubtl- 
skie), Helena Zakrzewska ze wewa, Adolf Piiwiii a 
Poznania, Marja ftulikowsla (LubeUkie), Wład. Matzke 
ze Lwowa

H8TEL BEL UE.1E, łflica Busztowa 1. 27, w pobliżu 
'w .rea kolej. (Pokoje od 2 koron. Łazienki, resTaaracya 
i kawiarnia na miej sen): Inrynu-r Artur B&r.ela » 
STiednia, Inżynier Antoni Roił ty  z si :trą s Siem y, 
Kap. H-nryL tnppnor z Mor. Białekoś iloły, Dr Lndwik 
Weidman z Wiednia, Inż, Maurycy Gcttlieb z Frsąk- 
furtn n A , Ferdynand Doringer z Wiednia, Jan Jtań- 
ko z Lnbaezowa L«ou Larisch z Jowego T»rga, Szcze­
pan R manków z MieljL, Józef Bosch z Maiknaulrir- 
chen, Fritz Eichberg z Riedn'a, Roman Elą ka z Sa­
noka, Antoni Trilltr z Morawski 'h Hranlu. ] ianoiszek 
Dch.ńati z Domostawy, H l,n» Rechnicówna, Marya Ru­
tkowska z Częctocnowy, Henryk flpiege1 t Krystyn po­
la, Fri|! Dttokor z Berna, Stani »w Tułzsiewicz z żoną 
z Przeworska, Leon Hechter z Wiednia, Antoni Knżntk 
z Doliny, Ludwik Sensen z Wucławia, Marł Sehlo- 
singer c Opawy, Piotr PoraniecKi z Sokala, Maks. .1 ar- 
kicwicz z rodziną z Warszawy, Armr Herlinger s żoną 
z Wrocławia.

Kursa tełepaKczue.
Wietioń, 12 grudnia. Karta giełdy wiedeńskiej:
Los; s a) procentowe: A stryac. zakładu kredytowego 

obi. prc. z r. 1880 3-proc. • 86-50, Anstryacki-go -aktrdu 
kredyt, z obi. prc. r r, 1889 3-prc. 2ÓJ"’ 0, (Jresrul. Du­
naju z 1870 r. 100 złr. 5-pre. v!- b , Węg. Banku hip. 
po 100 złr. 4-prc. 231'60, Pożyczka serb. prom. po lOo fr. 
(  proc. 112 58, b) bezprocentowe: Pn ’apeszteńskie(Basilica) 
4 złr. 28 90, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 złr. 47»'—-, 
Pożyczka n .  Lubiany 20 złr. 6'- —, Czerwonego krzyża 
.■nstryaok. tow. l( » ’. 03-25, Czerwonego kizyża węg. 
Tow. 5 zh. 32-2% Losy fund. trcyksięcia Rudolfa 10 
złr. 98'—, Tureckie oblig. prem. kolei pu 400 fr. 2 0'25, 
TureoLie oblig. prem. koiei pro. 231*50, Loay kom. m. 
Wiednia \  1874 r. 476— .

Wiedeń, 12 grudnia. — Przy zamknięciu wczorajszej 
giełdy popołudniowej dotowano:

Akoye: Ans i .  Zakł. kred. 633*60, węg. Zakł. kredyt. 
83»'5C, Anglobanku 340*—, Union banka 10S*— , Lan ler- 
banku 532*. 0, 4anliTereinu 62 0 —, Bodencredit H 8 7 - - , 
Galicyjsk. Banku hipuceeznego 627*—, Akcye praskidgę 
Janko kredyt. 683*— , Kolei państwo eh 25, kolei 
południowej i06*i0, kolei polnocjej 499Ł*—, kol» czet- 
niowieckie; 609*—, Alpmy 801*80, Rima Muranyt 64 76y 
Praskiego Tow. żelaznego 2677*— ,Fabrj broni V«4*—, 
Ak~ye tureckie tyt. 422— ,G al. Karp Tow. naft. 1010'—, 
Obi. węg. indemuiz. —*—, Renta majowa Bb'46, Ansti* 
renta koron. 84*35, Węgier, renta koron. 83*16, 56-letnii 
Listy Tow. er i ziemsk. 81*76, 4% Listy Banku hip. 
82*25, 4’/,% Lii ty B.nku hip. 91*—, 5% List: Banku 
hip. —-* , 4% Listy Bauku kraj, 82 8 ', 472 la Listy 
B.lnk. kraj. <Pj5, 1% Gal, Obi. propm. Wi 5, 4°/o 
Gal. pożyczka kraj. z r. 1893 8 * 0,4°/0 pożyczka m. ^  row i 
8 *60, 4% pożyczka m. Krakowa 8^*90, Losy turecUe 
232*—, Marki li7*71, P.uDle 253 80, Rosyj. pożyczki 
— , Skoda 785*—, Poważ. B. depez, —*—.

Berlin, 12 grudnia. (Zamknięcie gf słdy). N .wy J. rk 
4S1-26 Warszawa krótkie — —, Wiedeń krótki 84*85 
Anfitryaokie noty 84*95, Rosyjskie noty 21t»*2l>, Amery­
kańskie noty %20‘BO, 3°/0 prnskio konsole 7e*4c, wio-
skie —*- , 47/3 prc, polski« listy zastawne 88*90, N ie­
miecki bank państwowy 13 *50, Auatryackis akcye kro 
dytowe 20 *<6, Berlińskie Towarzystwo handlowe 1TIv5, 
Diskonto Kumandit 18-*8 . Austryackie koleie państw* 
It6'37, Lomoard; 22*37, Kanada Pacific 223* — , Losy 
turo kie 170*Ł0. Hehenlohe I3i*i5, Phoniz 2342 , 3ól- 
66nkirc> ner 18^*-, Hamburg - Ameryka Packetfahre 
1B4‘12, Hausa 272*—, Północny Lloyd 118 *50,

Usposobienie osiabione.

Zauładartj styczno-kamieniarsi-i 
i budowlany

I M \  K u l e s z y
naprzeciw cmeniarza w Krajzo- 
wie, posiada wielki wybór goto- 
irycc pomników zpiaskcwca, gra­
nitu i marmuru. Podejmuje jię 
wykonania grobowców w miejacu 
i na prowiacyi. Telefon 1359 

274 i.73 O

Ssm e  i F a n ę a i s e
disting-uće munie Je bonnes references 
cherche leęons. S’adresser: Rue R ajska 
20, II. etage (a gauche). 10253 2 12

RHtpkiiij urzędnik iatm
pierwszorzędna siła biegł-- korespondent polsko- 
niemiecki, reflektuje od 2 stycznia 1914, na 
zajęcia wieczerue 1 do 1 ‘/, godz. — Zgłosze­
nia pod „M. B.“, Fach pocztowy 38, Kraków. 

101H4 2 3

W i t i  p .  l !:!. $m.
poszukr.ie lekcyj; przygotowuje również 
do egzaminów pryw atnych. Zgłoszenia 
pod „ K o r e a e f y to r  ¥ 1 ."  poste re­
stan te  K r a k ó w , za okazaniem k arty  
tram w ajow ej 3564. 456 6 0

P n j Jaicą d z l s c k o
z dobrego domu na  wychowanie, za 
stosownem wynagrodzeniem. A , B . poste 
restan te  K r a x ć w ,  za okazaniem losu 
„A dria" N r 711.401. 4b0 7 0

^  Jednorazow a próba przekona każdego a  
^  o jakości. ^

Ś W I g T  A *
już nadeszły wszystkie towary, wrho- ^  
dzące w zakres handlu koloniaGego Ą  
i delikatesów i poleca po najtańszej cenie. 4
D 'a Związku Urzędników. Profesorów ^  

, i Nauczycieli daje 6“/, rab. po potrą- J  
cenili tukru  mąki i soli. J

| Wojciech Olszowski l
Er-U CÓ W  438 2 0 ^

K a ły  B y iió it , "CJ o l. S z p ita ln e j . ♦

B .
Iraków, nL Szczepańska 1. 11

Główny skład na G alic ję  
codziennie św ńżego

Liezrównanej dobroci 
i

352 B5a c t r e r o w s ! i ic k .  47 200
Poleca codziennie świeże 

P c u l a p d y ,
W ysyłki na  p row inc ję  uskutecznia 

się oflwrotnie.

kO
O

- S T ? ?

intel., energ., z ładnem 
pismom, z praktyką w 

drogueryi, poszukuje posady kasyerki lub t. p., 
Inb weźmie pisanie do domu. — Z b y s z k o  
T .“  poste restante K r a k ó w ,  za okaz kwitu. 

475 3 3

Prośba tEzdomnej wdowy.
Nieszczęśliwa pozbawiona środków i da­
chu nad głową, wdowa staruszka  odwo­
łuje się do litościw ych serc, z prośbą 
o pomoc, gdyż dotknięta ślepotą i cho­
robą nic zarobić nie je s t w stanie. Ł a ­
skaw e datki przyjm uje A dm inictracya 
„Nowej Reiorm y" pod J .  A. 429 13 o

im Tu ii frata
(B r a c ia  O b s r t u - i e )
p o s łu g u ją c y  u b o g im

w Krakowie, Kaźmierz, ul. Krakowska 5 3
Telefon 206

sprzedają  najpowszechniej używane me­
ble gięte, w yplatane lub z siedzeniem 
deszczułkowem, t. j. krzesła, fotele, ka­
napy, bnjanki, taborety  biurowe sa­

lonowe.
Również przyjm ują krzesła do w ypla­

tanie, napraw v i politarow Juia.
Krzesła i stoły do wypożyczania są 

na skiadzie. 284 45 o
Wycieraczki kokosowe, oraz w łasnego 

wyroDU plecione trzcinow e, w różnych 
wielkościach.

Chodniki kokosowe do kościołów, 
urzędów na schody, kory tarze  i do przed­
pokoi.

P a n i e ,  chcąre korzystać z iobrego i taniego zakupu, zechcą udać się do n o m u  
T o w a r o w e g o  przy u l .  G r o d z k i e j  1. 2 6 . (Dawna właśc.cieika Bazaru K ra­

kowskiego)

SLUZKi, HALKI i SZLAFROKI
na G w iazd kę  o  40°l0 ta n ie j. E r i e d l e r .

485 1 8
-  ta Z f tU  ł W -  J V  *. ■

66 78 O

Bardmo ttitika iIjłtS 
etfb  p titpm ylo  iJrou»e

y m n n  p R Z t C z i s z c M F c r c i i

msv i i ’ A
/ ś r o d e k  p c u u l» rn y  o d  dłukiwegc c ta s u , ekono- 

u  csr .y , łm w y  d o  te r n ia  C k y w « ^ c  k re w , d a je  się 
a s ta e o w a c  p ra w ie  w e  w sBYsw ich c io r o o a c n  ch ro -  

• icznych  j a  o to  : lisza je , n  u m a ty zm y , p rzes ta rza łe  
ta ta ry , d reszcze, za t .a a ii san tk  poi—m nu u  ki b i* .. 
g ruczo ły , o słab ien ie  n e rw ó w , o re k  a r e ty tu  v.

w szelkich zap a len iach , m d lo śc ia c a , anei-— *-idm  ‘ 
^ u a w ic n iu .  pow obuem  fu n k ey o n o w an in  B‘—

P I G U Ł K I  OS.B V IK  tęd-tnel# '** '
wtgtiMth łoięłaeyW: aytatoro ‘

w P A H Y Ź 7 :
Pawbomry Sainł-I m .u, 44

Rządowi) j y A r ,  opiawniona

I s l r j i  w i  ń t  i m  1  P i  s n e t y a l i y t i  i w m i i i r . i
;od drmą

k. j u k  i « iiasas
p r z y  n i .  ś w .  G e r t r u d y  I#®*1 NlJ* 4

wyrabia pod kontrolą komizyl Przemysłowej Tow. La2. Krak. polecana przj*. Tow

w o d y  m i n  o r a l n e  S K t o c z a ©
odpowadaiące i_Jadem chemicznym wodom: BILI .iSKJEJ, GE3bH(JBLBR8TvIEJ, .Sfiilł 

1KRSKIEJ, VICHY, MARYI KBADZKILJ, L >M3Li RC, KISJtNGiON, fidzini

s p e c y a l n e  l i  e z n ic ^ e  836i n o
jak: litową, bromową, jodową.żelazistą, kwaśną,oraz w oły leczniczenormaliiC 

r przepisu Prof- J  i*vor»kleg 
Sprzedaż cząstkowa w aptekach I droaueryaoli. -7  Cenniki na żalanla fran

Jako egz.

s t r o i c i z :  f o r l E p ! 2 i i u 3  -
proszę o dalsie zaufanie. — Izjjapr Eichen- 
h a u - 1, u l. D le tlo w s h a  9. 484 ± 10

i l a s t o  d ! i : i S k - : l e
nadeszło do handlu

I g l M f i O  M i l i c z a
U Krakowie, Karmelicka 1 . 52.

Cena bardzo umiarkowana.
10179 4 4

Prawnik
z egzaminem, biegły korepetytor i guwerner, 
z poleceniami, przyjmie lekcye, guwernerkę 
lub zajęcie biurowe Zgłoszenia pod F. S, F . 
przyjmuje Adminii traoya „Nowej Reformy". 

9728 3 3

Założony w roku 1872

M M  ' Ę a m w a m B

Kraków, ul, Rakowicka 9, tel.462
wykonuje grobowce! pomniki, tik  w miejscu jak 
na prowjnoyi, oraz poleca wielki wybór pomni­
ków gotowych z piaaKowca, marmuru i granitu. 

424 244 u

P ^ n s y o n a t  J k r a S n a
Karmelicka 36

poleca pokoje dla stałych i przejezdnych. -  
Obiady w miej ser i na. miasto. 455 8 10

Na śluby
chrzty p o l o w r n i a ,  w y c i e o z - i ,  w y n a j m u j e  s a m o ­
c h o d y  i  p o w o d y , —  P I  ° A r  C j z i n o w  u l ,  
G r o b l e  . . .  T e l e f o n  3 3 6 . 2 1 1  5 6  0

‘ ’ l l f i i i i n t l n n i c  m m  POW IETUZMSMnajtańsze - - - ■ I I  \  UJ |  U 1 1  u  | |  I v wmi, pałaców, domów, kościołów,Najpraktyczniejsze u  j  u  i  ł  11 u  n i  u  szkół, hoteli eto. Żądać ilasti. prospek­

tów! Wyłączne zastępstwo: li ż. fi. JASTRZĘBSKI, Kraków. Zwierzyniecka 11.
409 i j 60

literacka
w ijaljobił, g|. jagiłllośs^ L  10. O G O

wykonuje Druki zwyczajne, Druki 
ozdobne i kolorowe, K s!ążki: nau­
kowe szkolne ze w szystkich działów  
wiedzy, do nabożeństwa, Poezye, 
Broszury, 0<l°zwy. W ydawnictwa  
ludowe. K a ‘endarze, Roczniki, Cza­
sopisma, Tygodniki, Kosztorysy, 
Sprawozdania, Rachunki, Memo­
randa, Książki lu o ieck !e* zwykłe 
I do kopiowania, Nagłówki listowe,

Koperty, Cenniki, Katalogi, Reje- 
stra, Prospekty, Kwitaryusze, Ta- 
belt, Układy cyfrowe, Zaproszenia 
ślubne, ó«nu, Program y, Bilety 
wizytowe, K a n y  I L isty żaSubne,
Adrrsy, Pow inszow ania, Karty ko­
respondencyjne, Karty noworoczne, 
Udziały akcyjne, A f  sze, wszelkie 
druki d’a Srrtów. Urzęduw gmin- 
iiych, parafialnych, Szkól i ł. p.

2  d r - u L t n u  jL a ie rk C iu e j w  F  r i K o c i b ,  u l .  j » g i t U o b s k s  Lfc
i  ■ -

po <ena:h naucr przystępny .̂ i naiładnicj-
szv«ni modcrtiirtycznymi Hrojam' pisi, drukiem czarnym lub
fjj, baUtaiuNH. — --------------  AMtejofon Kr. m

Z -  B s
~ ! Rządca L  K. fiórtkl.

R ząd5$'.(K ii84l!al',’'£i.


